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Rzecz o kadastrze
w  G talicyi

przez  Kornela Krzeczunowicza.
(Patrz Czas Nra 8, 9, !0, 12, 14, 15, 19, 20, 21, 22,

27, 29, 31, 32 i 33.)

(Ciąg dalszy).
§ 73. Gdy zbierzemy wszystkie części Pr0*0^ ’ 

lu, dotyczącego ustanowienia cen robocizn., •
wierającego tyle rozmaitych priedmioto , _ 8 1
znając naszego w ło ś c ia n in a ,  zasbsno r  ^  
tem, ze on me ma rejestrów o wy . .  r  
tr,eby ro d .iy  .  d»j, b ,d la ‘ “ t ,  , JakoSci „ )

SJCto m L t
kilka knmisvinych godzin ani kilka d nawet me 
wystarczy dli dokładnego rozpoznania tych wszy.. 
S i c h  rzeczy, ie  jego podania zawsze będą niedo­
kładne ie  więc całe dochodzenie wartości roboci- 
znv i iepiój i taniój dałoby sio uskutecznić w kał- 
dvm okręgu szacunkowym za pomocą kilku do te- 
M S h  doświadczony^ obywateli.

& 74 Rozebrać nam tu jeszcze przychodzi pyta­
nie czy wartość robocizny z kosztów utrzymania 
w sposób powyżej wskazany obliczona, czy też ce­
ny najmu z r. 1824 dla oznaczenia kadastialnój 
ceny robocizny są stósowniejsze, i o ile jedne i 
dmgie uwzględnione być powinny?

Oznaczona według teraźniejszego utrzymania sił 
roboczych wartość robocizny musi być większą, niż 
była jćj wartość i cena najmu w r. 1824; bo ja k ­
kolwiek przedmioty, do utrzymania robotników i 
sprzężaju potrzebne, oszacowują się podług cen 
z T- jednak jakość i iiość tych przedmio­
tów dzis jest wyższą, bo dziś chłopek nasz dale­
ko lepiej się żywi i odziewa, niż w r. i824: dziś 
on ma także lepszo narzędzia gospodarskie i lepszy 
sprzężaj, i utrzymuje go, wprawdzie nie osobliwie 
i pewnie gorzćj niż w innych prowincyach, ale za­
wsze lepiej niż w r. 1824.

Słuszność wymags, aby ta na podstawie kosztów 
utrzymania oznaczona, wyższa wartość sił robo­
czych służyła za jednę z podstaw do ustanowienia 
cen kadastralnych robocizny, bo gdy szacunek ka- 
dastralny przyjmuje przychód z gruntów w natu­
rze według teraźniejszej kultury ziemi i według te- 
raźniejszćj ilości i jakości uzyskanych z niój pro­
duktów, więc też i ilość i jakość przedmiotów, na 
nakład w gospodarstwie potrzebnych, podług tera­
źniejszego stanu przyjęte być powinny.

Wartość robocizny, podług kosztow jej utrzyma­
nia obliczona, skombinowaną być ma z cenami naj­
mu z r. 1824. Do tego jednak nie mogą służyć 
ceny najmu z r. 1824, tak jak one w r. 1826 ; o- 
stały spisane, lecz je najpierw do odpowiadającej 
zmienionym stósunkom wysokości podnieść potrze­
ba, i to nietylko dla tego, że ilość i jakość przed­
miotów dla utrzymania sil roboczych użyta, jak 
już powiedzieliśmy, dziś jest większą, lecz głównie 
x tćj przyczyny, iż między rokiem 1826 a naszemi 
czasy zaszły nadzwyczajne wypadki, na ceny naj­
mu robotnika przeważny mpływ wywierające, gdyż 
zmiana w stósunkach poddańczych zniosła w roku 
1848 w Galicyi 30 milionów dni przymusowćj ro­
boty (14,180,000 dni ciągłych i, 16,548,€00 dni pie 
szych), i potrzebę najmu więc też i jego cenę w nad­
zwyczajnym stosunku zwiększyła.

Nie myślimy tu o podniesieniu kadastralnych cen

robcc>zny do wysokos-i teraźniejszych cen nsjmu, 
bo to byłoby niestósownem przy kadastrze, który 
dla obliczenia wartości produktów, przychód z grun­
tu stanow iących, przyjmuje ceny z r* 1824, lecz 
idzie nam o to , aby jedynie ta nadwyżka w ce­
nach najmu uwzględnioną zogts}a> jfik.  wynikła, 
nie skutek zwykłego a upływem długiego sze­
regu - o jawiającigo się podwyższenia cen, lecz 
w skutek sponnionego nadzwyczajnego wypadku, 
powodującego znaczne a trwałe cen najmu pod­
wyższenie. 39)

Sposób tego uwzględnienia tj. sposób oznaczenia
st i u ^ CPDy najmu z r. 1824, przy kada- 
s.rainyeh cperacyach dla powyższych przyczy.i ma- 
ją być podwyższone, dałby się zdaniem naszem wy- 
nalesć, służyć tu  bowiem może za podstawę stó- 
sunek jaki zachodzi między cyfrą wartości roboci­
zny, ebliczosćj podług dzisiejszych kosztów utrzy­
mania sił roboczych, a cyfrą Urainiejszój ceny naj­
mu robocizny. Weźmy np., że pierwsza cyfra dla 
jednego dnia męskićj roboty, jest 24 kr., druga 
36 kr.; cjfra zaś wartości robocizny, obliczona na 
podstawie kosztów utrzymania oszacow nych po­
dług cen z r. 1824, wynosi 8 kr., to cena najmu 
z r. 1824, w skutek spomnionyeh nadzwyczajnych 
wydarzeń podwyższona, przyjęta być może w cy­
fr re 12 kr.

Zniesienie stósunków poddańczych zaszło wpra­
wdzie i w innych prowincyach, lecz ono w  o- 
wych prowincyach w których kadastralny sza­
cunek odbywał się przed lub w pierwszych za­
raz latach po zniesieniu pańszczyzny, nie mogło 
na ten szacunek wywierać t*kiego wpływu, jak 
go wywiera dziś w Galicyi, wiemy bowiem, że 
włościanie po zniesieniu pańszczyzny, zwiększali 
zwolna swoją produkcyę i dziś ją u nich znacznie 
pomnożoną znajdujemy, a ponieważ tryb gospo­
darstwa większości posiadaczy za normę szacunku 
służy, większość zaś stsnowią włościanie, więc po­
mnożona dziś u włościan w skutek zniesienia pań­
szczyzny pridukcya przy szacunku kadastralnym 
w Galicyi, za podstawę przyjętą zesłanie 40), gdy 
przeciwnie, w spomnionyeh prowincyach, mniejsza 
prodr.kcya z grantów włościańskich, jaka dawniej 
istniała, za podstawę szacunku ełużyła.

Gdy więc szacunek kadastralny w Galicyi obli­
cza przychód z gruntu podług zwiększonój w  sku­
tek nadzwyczajnych okoliczności produkcji, spra­
wiedliwym musi się wydawać żądanie, aby przy- 
najmniój takie zwiększone w skutek tych samych 
okoliczności, koszta kultury należycie uwzględnio­
ne zostały,—t»m bardzićj, że nawet i przy takiem 
uwzględnieniu zwiększonych kosztów kultury tylko 
w malej części usunie się ta nierówność, jaka zajść 
musi między szacunkiem gruntów w Galicyi teraz 
a w innych prowincyach dawniej zdziałanym, o 
któirćj w innem jeszcze miejscu wspomniemy.

(Dalszy ciąg nastąpi.)

K o r e s p o i t c i e n c y a  C * a s u

s9) Uwzględnienie takie może nastąpić tem bardzićj, gdy roz­
porządzenia rządowe zalecają uwzględnić podwyższenie cen pro­
duktów, jeżeli ono jest powodowane niezwyklemv wydarzeniami 
np. zaprowadzeniem fabryki lab kolei żelaznćj (obacz przypi-
sek 27 do § 45 tćj rozprawy.)

«°) W  drukowanych dla wschodnićj Galicyi formularzach'wy­
kazów, dotyczących stósunku ilości uprawianych na rolach pro­
duktów, znajdujemy nawet wyraźną dla urzędników kadastral­
nych wskazówkę, iż oni do obliczenia spomnionego stósunkn 
mają brać za podstawę gospodarstwa włość,an , którzy tak go­
spodarują jak gospodaruje większość posiadaczy w gminie.

W ie d e ń  9 lutego.
□  Ostatni mój list otrzymaliście jeszcze przed 

wiadomeśoismi telegraficznemu z Londynu i Berli­
na, o propozyoyaoh czynionych Austryi przez An- 
gbą i Francyę. Dzisiejsza depesza telegraficzna 
przynosi te propozycje urzędownio, tok jak je 
przedstawił lordowi Palmerstc-arwi lord Russell. 
(Depesza ta doszła nes jeszcze onegdsj. P . R.). 
Mam wszakże powody do mniemania, że margr. 
Mcustier i lord Loftns w rozmowie, którą mieli 
w poniedziałek z hr. Rechbergiem, postawili głó­
wnie, m?żc jako kamień probierczy, kwestyę we­
towania w księstwach i w Romani*. Cztery pun- 
kta podane przez P r  da Russella zakomunikowane­
mu zosteły w formie urzędowćj noty hr. Rechber- 
gowi dopiero wczoraj. I  dla tego lord Russell do­
niósł, te  hr. Rschberg odwołał się z odpowiedzią 
do Cesar a. Reszta odpowiedzi odnosi się do roz­
mowy poniedzśałkowćj, gdzia hr. Rechberg, jak pi­
sałem, oświadczył, że Austrya stanu ebeouego 
Włoch środkowych nie uznaje, że trwa przy tra­
ktatach w Villa franca i Zurich i że żąda przede- 
wsiystkiom odwołania z krajów środkowych urzę­
dników, ajentów i wojska sarzyńskiego; pewną 
bowiem jest rzeczą, że w Parm ie i Modenie stoją 
oddziały piechoty i  kawalerya króla W iktora E - 
manueia. Kwestyę wotowsmia czyniąc od tych wa­
runków należną, hr. Rechberg nie rozstrzr gnął, 
tóm bardzićj, że lord Lcftus, jak twierdzą, oświad­
czył, iż rząd angielski takich warunków ani P ie­
montowi ani ludem włesltim prłożyćby nie mógł. 
Jak ą  będzie odpowiedź stanowcza tutejszego ga­
binetu na oztery punkta, łatwo * powyższych po­
dań wnioskować. Odmówną być musi, lecz m że 
być, że Austrya zrobi ze swojój strony modyfika­
cjo, lub inne propo yoye. Co znaczy bowiem nie­
interwencja, już nie ahoolutna, leos zależna od 
przjzw?lonia innych państw? Czy to przyzwolenie 
ma być jednomyślne czy większością głosów i czy 
tylko ze strony pierwszych mocarstw, ozy też oś­
miu państw, które miały zariadsć w kongresie? 
Co znaczy pozostawienie wejsk francuskich w Lom- 
bardyi aż do zakończenia kwestyi włcskićj? Co 

w obeo dwóch poprzednich artykułów o- 
śwkdczenie zawarte w trzecim, że żadne europej­
skie mocarstwo nie może wdawać się do rządów 
Weneoyi? Czy P.emonfc jcet mocarstwem europej- 
skiem, ozy włoskiem! A naresrcio artykuł o wo- 
towaniu przyjęty przez Austryę, czyby nie pozba- 
w ł jćj zsrazem i w zasadzie i w faktach tego 
stanowisk’, n;» którem ją  postawiły trakt*ty? P o ­
łożenie gabinetu tutejszego j st tem trudniejsze, że 
jak  donosi lord Russell, Prusy już przyjęły czte­
ry propozycye, a Rcsya zapewne je przyjmie. Za­
strzeżenia Franoyi mogą mięć na celu chęć szcze­
rą  lub udaną, pociągnięcia Austryi do koncesyi 
lub do oporu. Tak było w gruncie przed rokiem 
z 4ma proposycyami lorda Cowleya. Odpowie­
dzialność nowych zawikłsń, jest niezawodnie stra­
szną i nie dziw, że każdy chciałby ją  zrzucić 
* siebie. Tymczasem sekretarz prywatny hr. Ca- 
voura pan l<f<gri zajmuje miejsoo posła w Paryżu. 
Jest rzeszą również pewną, ie  Anglia pracuje nad 
trzymaniem P rus zdała od Austryi, nie tylko 
w kwestyi włcskićj, ale i niemieokićj. K toby wąt­
pił, że P rusy w tej kwestyi nie są obojętnemi, 
niech czyta doniesienia o projekoie, który ma 
wnieść do Izby frakeya Vincke-Mathis. Dzienniki 
ministcryalne angielskie i Times więoćj jeszcze 
tchną niechęcią; ich ton w ogólnosoi jest coraz

ostrzejszy. Francuskie są łagodniejsze, lecz nieprze- 
biersją w podawaniu wiadomości z Wenecyi ani z W ę­
gier. Pressa tutejsza wyznała wczoraj, że w Niem­
czech two zy się rartya coraz przychylniejsza za­
miarom Cesarza Napoleona.

Wyjazd księcia Aleksandra Heskiep do Peters- 
burgr, ma nastąpić pojutrze. M argr. Moustier prze­
nosi się do swego psłacu jutro i naznaczy zaras 
trzy dni urzędowego przyjęcia. Aryetokracya tu­
tejsza jest din całćj wysokićj dyplom acji bardzo 
zimna.

Pogłosek o rzeczach wewnętrznych ciągle peł­
no i tak zmiennych jak powietrze; lubo pod tym 
ostatnim względem czuje każdy, że zima.

B e r l in  8 lutego, 
t  Poniedziałkowe publiczne posiedzenie izby po ­

selskiej było dość ważne. Minister spraw wewnę­
trznych, hr.Sohwerin, wniósł nanićm najprzód pro­
jekt do prawa, składający się wprawdzie z jedne­
go tylko artykułu, ale artykułu, który przez izbę, 
przez prasę i publiczność powitany był z prawdzi- 
wem zadowoleniem. Artykuł ten jest deklareoyą 
art. 54 prawa drukowego z d. 12' maja 1851 r. i 
brzmi: .P rzepisy  art. 71 — 74 ogólnego prawa 
procederowego z d. 17 stycznia 1845 r. przestają 
obowiązywać osoby objęte artykułem 1 prawa 
drukowego, prowadzące proceder prasy. Przeciw­
ko osobom tym może tylko właściwy sąd wyda­
wać wyroki na utratę kensensu procederowego.* 
Dotąd^ konsens takc-wy mógł być i przez władze 
administracyjne odbierany, i to było regułą za po- 
pm dn i^go  rząda. Twar to ustaje* a wolnoló pra- 
sy zyskuje jednę z najsilniejszych podstaw swego 
bezpieczeństwa. Używać ona odtąd będzie pra- 
wdziwćj wolności. Minister motywując projekt do 
prawa wynurza nadzieję, że kraj ciesząo się wol­
nością tą , nie będzie jćj nadużywał, i nie da po- 
w fdu  do nowego obostrzenia przepisów.— Izba 
przeszła następnie do obrad nad petycy mi. Mniej­
sza n treść ich. Ważniejsze było na? iasower zasa­
dnicze żądanie posła wro ł^wski-go Mildego, aby 
oo do petyoyi prcekszywanyoh uchwałą izby mini 
sterftwu do uwzględnienia, rząd w swoim czasie 
zawiadamiał izbę, jak sobie w każdym takowym 
razie postąpił. Minister spraw wewnętrzaych od­
parł legalność taftowego żądania zawierająoego 
w sobie pretensją do kontrolowania władzy wy­
konawczej.

Petent, niezadowolony otrzymaną odpowiedzią, 
może po raz drugi petyoyonować i rząd na żąda­
cie izby chętnie się wtedy z postanowienia swego 
wytłómaczy. Izb* może także w farmie wniosku 
lub interpelacji zażądać ed ministerstwa bliższego 
rzeozy wyjaśnieni*. Ale izbs nie ma kompetencyi, 
po zapadłej uchwale swojój m’ęsz*ć się do posta­
nowień rządu i z góry go obowiązywać, aby jćj 
zdawał spraw ę, w jaki sposób tę i owę petyoyą 
uwzględnił. K ontrow ersja ta przybrała postać 
zasadniczego pytania, i na wniosek Yinckego i ka­
pelana Berga została uchwałą izby stawiona pod 
dyskusją. Wzięli w niój udział pierwsi mówcy 
izby. Rozprawy szły żwawo i ostro. Rzucono na­
wet wyraz o odpowiedzialności ministrów i to z ło­
na wielkiej frakcyi liberalnćj. Frakoya feudalna 
stała po stronie rządu. D y s k u s jn ie  mogła mieć 
żadnego materyalnego rezultatu, bo rzecz była 
tylko nawiasowo traktowana i minister w grunoie 
miał raoyą, że izba nie ma prawa szczyntć roz­
praw nad petyoyą, która w przeszłym sejmie by­
ła wniesioną i załatwioną. Pozost ł  jedn-k rezul­
tat moralny, t*n, że pomiędzy ministerstwem a

i m t R A m H R T i s r r c m .

° , ZNACZENIU i p r z e z n a c z e n i u
sPoliil * a rojowisk krajowych

skreślił Prof. Dr Dietl.

ni* .  dalszy.)

względy narodowo f£*ki “ tterya ' no> }(f ie J Iaa dla krain : ,°'«konom iozno, sle głównie mi-
wapMtiomków,

dy. I  °*y .  .1B*°*ćj wnosić, w obeo tylu
innych .stowarzyszeń, pOc^ <0i już dokonsnyfh, 
pnozęści zaproponowenyob, równe, a może i wię­
ksze zyski materyalne (ibieCn,- v p

Spółka zdrojoms krajowych jest zatem repre­
zentantką oszczędnością i p Tacy naro^owL  m  t[e 
chrześciańslcióm osnutej.

Takie jest znaczenie spółki w kr*ja , tek  ją  poj­
mować trzebs. Jest ona nietylko stowarzyszeniem 
i-iader w»żnćm i pożytecznćm dis, kraju, »lo i prze- 
dewssystkićm szlaohetnćm, obywatelskićm i pra­
wdziwie polśkićm.

Lec? rie  na tóm tylko ogranie:a się znaczenie 
spółki— Bięga ono dslćj, si??* do tćj godności i 
wysokości m orslcćj, do której nasz kraj dotych- 
czas wznieść się nie potrę fil. ,

I  cóż znaczy ta  spółka zdrcjowa, z naizasko- 
mitszych obywateli i reprezentant w mtelhgenoyi
(łożona ? — oo znaczą te różne stowarzyszenia do 
któiych tak widocznie dążymy? — znao5%: że 
i my dojrzewamy aa  pola ekonenomn narod.owćj; 
*■« opinia publiczna pojmując pfłożeme kraju, oor»z 
bardzićj się wyrabia i wzmaonsą; *e po długmj 
letsrgu nastąpiło wreszcie opanuętame,_ w którćm 
wołamy: mamy jeszcze siły, chcemy je łączyć i 
ratować się od upadku! . .

Żs takie % głębokiego uosuoia konieczności po- 
rhodząoj objawy zespoleni* i wzsjemnego wspar­
cia, nie mi gą zostać bez wpływa m  “ Sposobie­
nie ogółu — ia  obudzą uśpione siły narodzie— 
że zsohęcą do pTacy i przemysłowości że tćm 
s»nićia przyczynią się wielce do lepszego bytu lu­
dności, wątpić niem ożna. A ża takim w dobrój 
wierze, w miłości dla kraju i dla oierpiąrćj ludz­
kości przedsięwziętym stowarzyszą™0® — ! bło­
gosławieństwie Boskićm niebraknie, najmocmćj jo- 
steśmy przekonani. . .

Skreśliwszy stanowisko i znaczenie spółki zdro­

jowej, jśłkie w obac kraju a aj maje, wkrótce roze­
brać wypada: jakie jsst jćj znaozeme pod wzglę­
dem materyalnym czyli finaesow ^a,  ̂jako towa­
rzystwa ̂  czysto przem y słcwegc- Bo jeżeli spółka 
ma dopiąć swego celu i zadosyć uczynić wymaga­
niem publiczności, musi konieoznie i sobie samćj 
zadosyć uczynić, tj. z włożonego kapitału pewne 
pobierać procents.

Niepodobna zapuszczać śię tutaj w ścisłe obra- 
ohowania i liczebne wykizy dochodów pojedyn­
czych zdrojowisk. W  ogóle do doświadczeń pod 
tym względem poczynio«y' h °awcłą6 g:ę musimy. 
Zwiedzi Fary niemal wszystkie celniejsze zdrowi- 
sk? Europy, zbadawszy szozegółowo ich zarząd i 
o ile można było ioh bilans, doszliśmy do prze­
konania, iż zakłady kąpielne do ncykorzystniejszych 
przedsiębiorstw policzyć należy- Rom!jam y tu za­
kłady zagra siosao pierws*0g° rz?du , europejską 
sławę msjąoe, jako to : zakłsdy czeskie, niemieckie, 
nadr- ń=kie itp. pomijsmy, że całe^ gminy, okolice 
a nawet pomniejsze państw* nazielue, zawdzię­
czają zdrojowiskom główne swoje dochody, dobry 
byt i zamsżność. Alić i w naszym kraju niezby- 
wa na przykładach pomyślnego powodzenia nie­
których zdrojowisk. Mamy atoli 5 zakładów ką- 
pielnyoh, które pomimo wszelkioh dobrze nam

znanych niegodne ś-J, i pomimo miernej tylko 
w porównaniu z zakładami zagraniczttvmi liczby 
gości kąpielnyoh, p . 5, 6, 8 i przcsiło 12,000 złr. 
czystego dochodu rocznie właś icielcm przynoszą, 
nie roohując w to propin,7C?i, spieniężenia różnych 
produktów i innych pośrednirh rysków, * takimi 
zakłady nierozdzielnio połączonych.

Są wprawdzie w krają naszym i tskie zdrojowi­
ska, które do większćj wsiętośoi poduifść się, albo 
woale niemngły, albo uzyskawszy stbie takową, 
znowu podupadły. Przy^eyrc tikirgo niepowodze­
nia różnym i ważnysn u.hyb 'fl ', ” i  Prr'i'p rać trze­
b a , które na i n r ó i  miejs n *). szczegół- » o  ros-
trrąśliśray i późnić? wkrótce j^szere wsk żerny. 
Nirpomyślność tych źródeł, n:om;iża zaprze­
czać twierdzeniu powyżćj w yrsż-nenm , a na li­
cznych dcświadczeniao^ onjrtem u. Spostrzegamy 
przeciwnie, że gdziekolwiek w naszym kraju zja­
wi® się źródełko, dotychczas nieznane lub nieuży­
wane, uwag* publiozROśo? na nie cię zwraca, a 
byle chałupkę tam wystawiono, na gcśuadh nie-
zbyw*.

Przedewszystkićm zaś kąpiele nasze karp»ok?e

*) »Dwagi nad zdrojowiskami krajowemi— skreślił prof. Dr 
Dietl — C*ęść I. Kraków, w D rakam i c. k. Uniwersytetu 1858.“



C25AS z Soboty i i  Lutego i SCO.

większością liberalną, uwsżsną dotąd za niewąt­
pliwą pedpcrę minittcryalną, stoczony została 
walca zasadnioza o stanowisko izby. Był to pier­
wszy objiw opozyoyjny, który dztenniki liberalno- 
demokratyczne natychmiast poohwyoiły, aby go 
ile można rozdmuchać, i gabinet obecny zmusić 
do szybszego, energiozniejszego i więoój stanow- 
ozego postępowania na drodze konstytucyjnego 
liberalirmn. Nio z tego nis będzie. Ani gabinet 
stanie się od rśzu , dla przypodobania się prasie- 
ultra-liberalnym, ani izba opozycyjną. Dobrze o 
ma wie, że po zwaleniu obecnego miniiterstwa nie 
stronnictwo radykalne lecz fsodalne przyszłoby 
do steru rzędu. Nie pozbywa się słowika za wró­
bla. Zawsze nie bjdzia szkodziło, je<h izba od 
ozasu do czasu dopominać sij będzie, apy pię­
knym słowom wychodrącym od stołu mimsterysi­
nego równia piękne czyny odpowiadały.— W tor­
kowe posiedzenie zapełnił dalszy ciąg obrad nad 
petycyami. Ttgoż dnia izba poselska obchodziła 
wspólnym obiadem pamiątkę zaprowadzenia kon- 
stytu yi w Prusiech. # .

Jenerał-major Wildenbruoh, dawniejszy poseł 
pruski w Ssambule, posiany został w nadzw/ozaj- 
nej naisyi do środkowych Włoch, celem przekona 
ni a się naocznie o stanie tamecznych stosunków.

Mamy od przeszło tygedoia nieznośną niepogo­
dę, zmieniającą się bezustannie. Dziś w nocy spa­
dły ma«-y śniegu, które od południa topnieć zaczę­
ły, tak że pod wieczór miasto w wodzie spłynęło. 
Niektóre poozty zaległy.

jenerał odrzekł, że gdyby wyprowadził załogę 
francuską, Papież wRtymieby nie pozostał. Prze­
sadzono wagę listu, którym królowa hiszpańska 
zawiadomić mitła Papieża, iż w razie, potrzeby Hi­
szpania gotowa jest ofiarować mu sohronienie. List 
ten napisany bez zezwolenia ministrów, był wy­
razem samój pobożności królowój. Schronienie 
w Hiszpanii jest nie potrzebne, bo Franoya nie 
zrobi nio takiego coby mogło podkopać papie­
stwo.

Cesarz rozdał wiele krzyżów jenerałom sardyń- 
skim, którzy pod nim walczyli i jenerałom Włoch 
środkowych. Jenerał Fanti dostał wielką wstęgę.

Zabawnym jest list z Nioei ogłoszony w Opi­
nion Rationale. List ten twierdzi, iż Francuzi w Ni­
oei nie patrzą bardzo miłosnem okiem na Fran- 
oyą, od czasu ogłoszenia prawa o dowodzeniu 
tytułów i szlachectwa. Autor listu przekłada Pie­
mont gdzie tytuły i szlachectwo są brane ad libi­
tum, gdzie jak eię wyraża sono tutti baroni. Cho­
ciaż nie jestem za prawem o tytułach, muszę wy­
znać, że autor rzeczonego listu nie zrozumiał po­
lityki Cesarza. Cesarz używa nowego prawa tylko 
jako instrumentum regni i dowód tego mamy w c -  
koliozności, że na nowa prawo są nsjbardziój za­
gniewani... leg tymiści francuz >y. PoVatało się, że 
między legitymistami jest ogrom fałszywój szla­
chty. Za pomocą prokuratoryi rząd rzucił postrach 
na wszystkie obozy legitymistowskie i ogromną 
ich część do swyoh stóp sprowadza. Nie ooeniam 
środka, wyświecam tylko oel.

P a r y ż  6 lutego. 
Wczorajwój niedziel’, proboszcze kościołów pa­

ryskich odczytali 1st pasterski aroybiskupa Mor- 
lot, zawiadamiająoy o Encyklice papiezkiój. W  li­
ści? tym arcybiskup nie dotknął wcale polityki i 
ograniczył się na nakazie modlitw. Ze swój strony 
prcboszcze odczytali tylko część Enoykliki i za- 
wiadomdi wiernych, że całą Encyklikę mogą zna- 
leść u księgarzy. Z takiej oględności duchowień­
stwa nie rade są partye, mianowicie legitymiśoi, 
oiy to francuioy czy oboy. Rosyanie bardzo się 
zajmują Encykliką. Co napisała lndependance 
Befge o jodoym z powouów przesłania Encykliki 
może być prawdnwem, bo to przypomina Ency­
klikę Grzegorza XVIgo. Wychodzą jeszoze bro­
szury w sprawie rzymskiój, których już nikt nie 
czyta. Biskup Dupanloup odpowie na list paster­
ski swego poprzednika z r. 1810. Odpowiadając 
ostatniemu Gazette de France opiera się na argu­
mentach broszury „Papież i Kongres." Książę 
Broglie ogłosił w broszurze artykuł, z* który 
Correspondanl dostał ostrzeżenie.

Nie skońozyły się ambarasy, na które napotkał 
z kilsi Cesarz przerzucając się na stronę Anglii 
W zawiłćj s p ra w ie  w ło s k ió j .  A n g l i a  choe p o w o ż e ­
nia W fo'h środkowych z Piemontem, poradzenia 
się Włoch środkowych bez utycia glosowania po­
wszechnego, wyprowadzenia wojsk franouzkich 
z L  mbardvi i Rzymu, a na przyłączenie Sabau- 
dyi (tylko Sab nudy i a nie Nicei) domaga się przy­
zwolenia wszystkioh mocarstw. Pan Thouvsnel 
przesłał do margrabiego Moustier te propozycye. 
Cesarz choiałby działać zgodnie z Anstryą, a przy- 
najmnićj choiałby natrafić na jej wyraźną opozy- 
cyę. Koncesye są konieczne. Franoya zdaje się 
robić koncesyą w sprawie sabaudzhiój, zawiada­
miając w Constitutionnelu, że myśl przyłąozema 
Sabaudyi z Franoyą nie wyszła ze strony rządu, 
lecz narodu. Artykuł Constitutionnela jest obosie­
czny, ale gdyby Franoya zrzekła się istotnie Sa­
baudyi, trudno przypuśoić, aby zgodziła się na 
przyłączenie oałych Włoch środkowych do Pie­
montu. Tutejsze zagniewanie na wymagalności 
Piemontu jeszcze nie ustało. Król Neapoliteński 
negooyuje nowo mezio tsrmino, według którego 
Romania, nad którą Papież zaohowałby suzere- 
naitó, posilaby pod administracja pw króla Pie- 
monckiego, lecz restaurowanego księstwa toskań- 
go, za którym mtją być Toskańozycy, zchęoi za­
chowania dworu we Florenoyi. Czy się uda ta o- 
statnia kombinacya i ozy już nie będzie za późno? 
ozy zgodzi się Papież na to nowe mezzo termine. 
Wiedząc, że przyszedł dla wszystkich summa dies 
i inecluctabile tempus, należy sobie życzyć, aby 
zwyciężyło mezzo termine jakiekolwiekby one by- 
ło. Mówią, że widząc się w tyoh doiaoh zjenera­
łem Goyon, z powodu ciągłych mimfestaoyj lu 
dności rzymskiój, Pap:eż znowu się uskarżał i żo

P a r y ż  6 lutego.
Znaną jest mowa lorda Russella o dzisiejszych 

stosunkach między Francyą i Anglią i stanie po­
koju w Europie. Franoya dąży do oszczędności i 
zmniejsza siły lądowe, ale Anglicy robią^ zarzut, 
że Franoya zbroi się na morzu a wojska lądowe­
go może mieć kiedy zechce 600,000. Utrzymują 
s'ę jeszcze obawy Anglików, a przeszłość cesar­
ska pokarała, że kwestya pokoju lub wojny jest 
dziś próżną, że wojnę s ę rob?, leoz że s ę o niej 
nie mówi. Napoleon III  nie skończył swój misyj. 
Cesarz pragnie utrzymania przy władzy lorda P al­
merston*, k którym znoszenie się jest nieoo ła- 
twiejszem niż z torysami, ale Palmerston napoty­
ka na liozną opozycyą i napotyka mianowicie na 
opozyoyę katolików irlandzkich obrażonych o spra­
wę rzymską. Dnia 9 t. m. wytoczy się w parla­
mencie wielka walka pod pretekstem traktatu han­
dlowego. And de la Rżligion ma nadzieję, że Pal­
merston upadnie. Tę nadzieję żywi tskże redakoya 
Debatów. W  razie porażki, rząd franouzki ma za- 
chęoać lo da priora do rozwiązania parlamentu.

Agitaoya celno-handlowa jest można powiedzieć 
w  ęk8*a dziś w  Anglii n\* w e F r .n c y i .  A g ita o y a  
ta pokazuje, że jeżeli kto to Anglia me zgodzi­
łaby się na free trade, choć są ludzie którzy gło­
szą, że Anglia tę zasad* wyznaje. Angl:a jest 
protekoyjoą, jak Sttny Zjedacozone, z tą tylko 
różoicą, że w Stanach Zjednoczonyoh protekeya 
jest nitszą i najnż -zą. Dopokąd Europa nie za­
mieni eię w Stany Zjednoczone, umi.rkowuny, 
rozsądny system j,rotekoyjny, utrzymują wszystkie 
narody, bo system handlowy jest nierozdzielnie 
związany z polityką. Dowód tego dije nam Fr«n- 
cya. Gdvby np. Franoya nie była się zbliżyła po­
litycznie'do Anglii, gdyby była myślała o przy­
mierzu z R » y ą ,  byłaby mu-'ala podwyższyć cło 
na węgiel angiel-ki, i w przew dzen u wojny, 
zw ócić handel węgielny ku Belgii i exploatacyi 
kopalni fra n c u sk ic h . Traktat handlowy pokazał że 
Cesarz nie myśli o wojnie z Anglią i ż? chce trzy­
mać z tóm mocarstwem. Cieszę się z tego, ale czu­
ję powinność dobrze oznaczyć co roW Fran­
oya. Nie trzeba brać Piotra za Pawła i dawać 
się unosić wiatrem próżnój teory5. Nie trzeb* 
brać za free trade, tak politycznego monir- 
(hę jak Napoleon HI. Mam nadzieję że Fran­
c ja  w miarę odukacyi przemysłowo - handlowej 
rniży jeszcze protekcyą i że na tóm nie straci, 
sle mam przekonanie, że w obliozu Anglii, Fran- 
cya pozostanie protekcyjną, jak królestwo pozo-
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opisanego przez X . Siaro.yńskiegc. Są ekonomi­
ści którzyby oboieli wywie'ć z Adama Smtha 
wilność handlową, a którzy w tym s*mym czssie 
i naprzekór dziełka, chcieliby utrzymać pańszozy- 
znę lub czyns;ownictwo czasowe. Tacy ludzie nie 
są ekonomistami, lecz zwolennikami wieku złote­
go. Za wieku złotego miel śmy n'estetj, to jest 
miała cała jedna nasza k liss, wolność handlową.

Zacznie wychodz'ć nowy dziennik ekonomiczny 
Avenir commercial. Dziennik ten będzie bronił wol- 
nośei wymiany, ale wiemy co znaciy ten wyraz. 
Wyraz ten znaczy, że dziennik powstanie n* sy­
stem zakazowy lab wysoko, nierozsądnio protek- 
oyjny, Ż8 będz e bronił reformy rzędowój i że bę­
dzie z ozasem zalecał nowe zaiienie protekcyi 
Hindlowy traktat został już zaratyfikowany przez 
Franoyą i Angl ą. Cobdea który mieszkał przy 
ulicy Neuva de Barry z żoną i córką, udał się 
do Cannes.

W  Nizzy na pogrztbi* W. Księżnój Stefanii, 
była W. Ks ężna Mary a Lauchtenbargska i dwór 
Cesarzowój rosyjskój matki.

Dzisiejszy Monitor zamieszcza w swyoh kolum­
nach wiadomość, żo Cesarz Aleksander post»no- 
wił wrócTć żołd inwalid.m i weteranom polskim, 
którzy byli wzięli udzisł w wojnie r. 1831. Ta 
łaska przypomina zniesienie konfiskaty od 8 pa­
ździernika 1859 r. Nie wielu pozostało już inwa­
lidów i weteranów, i szkoda że o tóm Monitor za­
pomniał. Zresztą poddająo Warszawę, jenerał Ma- 
hohowski polecił był feldmarazsłkowi P.<skiewi- 
czowi los inwalidów i weteranów i feldmarszałek 
do tego wyriźaie się był zobowiązał.

Książę de Latour d’Auvergne ma udać się nie­
bawem do Berlina. Wszyscy ministrowie zaczną 
tego tyg.;dcii przyjmować. Pokizuje to, że ozas 
zebran a rię Izb przybliża się. Znowu^ mówią o 
powiększeniu i uorganizowaniu gw*r».yi narodo- 
wój paryzkiój. .

Sprawa t dwoksti Olivier wytoczy się w kassa-
oyi d. 10 t. m.  _
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np. królestwo, ma już jaki taki przemysł, a zboża 
swego zbyć nie może, przemysłu jego poświęcić 
nie można, pod karą wrócenia do wifku złotego,

L o n d y n  5 lutego. _
L. Czy zamysł lub jaka umowa o przyłączenie 

Sabaudyi do Francyi is'n eje, lab nie? nie prze- 
stśje tu jeszcze zajmować umysły. Na zapytania 
w tym względzie w parł menele orynione, lord 
John Russell, jako minister spraw zagranicznych, 
nie wrjawił, jeśli wiedział, crłój tajemnicy. He 
jednakże z odpowiedzi jego odg-dsąć możemy, 
jest to : że kiedy wieść o zanr arze przyłączenia 
Sabaudyi do Francyi zaozęla krążyć na konty­
nencie, jakośmy to półroku temu w dziennikach 
czytali, hr. Walewski zapytany był przez lorda 
Co wiej: czyli istotnie r;ąd fanouski zamyślał o 
6- o ::xyi S »baudyi. Odpowiedź jaką cd niego O- 
t r z y m u ł ,  b y ł a ,  -w edług słów lo rd *  J . Russell, 
„uowyraźna, niejasna". Było to na początku lipes. 
PóźrJój atoli hr. Walewski wyparł się tój idei, 
oświadczając wyraźnie, iż Cesarz wcale niemiał 
takowego zamiaru. Lord Cowley nieomieszkił 
wręcz oświadczyć, iż w podobnym razie rząd an­
gielski którego był reprezentantem, byłby mu 
przeciwnym. Jakoż i sam lord John Russell ^ d e ­
peszy ambasadorowi temu do Paryża przesłanój, 
wyrazd zadowolenie rządu angielskiego, ztąd, że 
niemiano zamiaru naruszać w niczóm całości kró­
lestwa piemonckiego. Wszelako tłumaczenie to ni* 
zdaje się byntjmniój zaspokajsć troskliwości par­
lamentu. Sł?sz»ł tn  dotąd tylko wersyą j»ką dał 
hr. Walewski, a nie słyszał nio co teraz zamyśl* 
p. Thouvend jego metępoa. Prowadzenie polityki 
zagraniernój przeszło w odmienne ręce, a przy 
tylu coraz nowych i częrtokr, 6 niespodzianych 
projektach z jakiemi rząd cesarski ciągle wystę­
puje, któż potrafi z pewnośoią odgadnąć lub oce­
nić, jaki jój będzie prawdzi*y kierunek? Aby 
więc dotrzeć tajemnicy, albo przynsjmniój uohylić 
z tiój cokolwiek zasłony, lord Normsnby zapo­
wiedział, iż w następny wtorek powtórnie wzno­
wi swe zapytanie w Izbie wyższój o dokładniej 
sze wftł maczenie się ministrów w tój niejasnój i 
zawikłanój materyi. W  przyszłym tedy tygodniu 
spodziewamy s"ę usłyszeć może co pewniejszego 
o niój. Tymczasem rząd tutej <zy zapewne nieo- 
mi szka znieść s"ę z gabinetom tu'-1 aryjskim, zmu­
szając go do wykrycia na jaw swych prawdzi­
wych zami rów. Z pomiędzy różnych wieści, ohr- 
dti i ta , o istnieniu sekretnie zawartego układu 
międiy królem s rdyńsk m a Cesarzem francus­

kim o ustąpienie Sabaudyi; jeśli tik  lył>, ta i o 
tóm eię wkrótae dowiemy, czy król Wiktor Ema­
nuel, który z k r r i  i pr chodzenia swego jest Sa- 
baudczyk, zrzekł się nim być nadal, zezwalając 
na odpadnięcie od jego królestw* prowinoyi_, któ­
ra była gniazdem jego rodu i od tylu wieków 
zostawała bez przerwy dziedziotwem w posiada­
niu jego wielk'ch przodków. Dynastya^ sabaudzka 
uchodzi za najstarożytoiejszą w Europie.

Oaegdaj p. Kinglake v prowadził przedmiot u- 
zbrajania się Francyi, leoz ca rozumowanie jego 
w tym wzglądz'e lard J . Russell uspokajającą dla 
kraju dał odpowiedź. W  ogólności mówił, że rząd 
nie odebrał żadnych wiadomości o tak nadzwy­
czajnych zbrojeniach opróoz zwiększenia mary­
narki frauouzkiój, co już było planem króla L u­
dwika Filipa; że traktat z Frascyą niedawno został 
podpisany, « do kongresu nieprzyszło; słusznie 
przeto przedsiębrane rą ostrożności dla zapobie­
żenia nonój wojnie. Od Sardynii mamy przyrze­
czenie, iż wstrzyma się od nieprzyjacielskich bró- 
ków, i spodziewać się można że Franoya starać 
się będzie o ustalenie trwałego pokoju. Austrya 
również niema ohęń do wznowienia wojny. Zgoła 
jeśli jakie są obiwy, są one płonne. Przytóm w od­
powiedzi danój pułkownikowi Kn x, szlaohetny 
lord dodił, że lord Cowley wraz z p. Cobden m:eli 
od rządu pełnomocni two do zawarcia traktatu 
handlowego z Francyą, że traktat takowy miał 
być tegóż dnia (w piątek) ratyfikowany, i złożony 
będzie Izbie w poniedziałek.

Dotknąwszy w krótkości najważniejszego punktu 
w dzisiejszój dyplomacyi, przechodzę teraz do 
spraw wewnętrznych Anglii; * szozególnie do jój 
finansowośsi, bo ona jak wiadomo jest, nervus re­
rum gerendarum, a nieszczęśliwy ten kraj, gdzie 
ona znajduje się w złym stanie. Nim Kanclerz 
Skarbu p. Gladstone swój budżet na rok tereź- 
niejszy przedstawi, co w ty eh dniach nastąpi, nie 
od rzeozy będzie dla porównani* go_ z nowym, 
rzucić okiem na przychody i wydatki skarbu z 
ubiegłego roku 1859. Z wykazu rządowego oka­
zuje się, że przeszłego roku prry.hody całorrczne 
wynosiły 65,990 298, fst, a wydatki 67,033,158 
—■ przeszło o milion vięcój. Przychody głównie 
oiągniono z następująoych źródeł: Cła na komo­
rach przyniosły 28,800,000, fst.; akoyra 18,700,000; 
opłaty stępi i 8,000,000; podatek od własnośoi 
5,700,000; poczta 3,200,000; pizychód z różnyoh 
źródeł c-ągnięty a e bjęty pod rubryką miscellaneow 
2,300,000. Z ogółu wymienionych tu przychodów 
następujące były wydatki: na opłatę procentów 
i zarząd dłagu narodowego wydano 23,600,000, 
a załączająo w to ciężących na nim dożywociów 
i innych zobowiązań umarzająoyoh się z ozasem, 
28,300,000 razem; na fundusz zwany konsolido­
wanym ( C o n s o l i d a t e d  F u n d )  2 ,0 0 0 ,0 0 0 ;  na opłaty 
służby publicznój w różnych wydatkach r z ą d o ­
wych 36,700,000, z którój sumy wyszło na woj­
sko lądowe 14,200,000, a na marynarkę 9,800,000 
fst.

Przeszłego czwartku p. Wise wprowadził mo- 
cyą o wyznaozenie komitetu dla truty no wania
0 er ocznie rozmaitych wydatków na oywilną służbę, 
wypłat ciągnionych z fatdus-u konsolidowanego, 
jako tóż rachunków z lasów, przychodów z ziemi,
1 wydatków sa  rządowe budowle. Pr*gnął p. Wise 
aby tylko uzmno jego zasadę i potrzebę tnkowój 
kontroli. I  zdaje się że k ntroli t» jest potrzebną, 
gdyż wydatki które od roku 1819 do 1839 wy­
nosiły tylko 42,000,000 fst. od epoki owój do 
1859 wzrosły do 94,000 000 fst- J.3* przyszło do 
wotowania, okazało się za przyjęciem wniosku 
121 a za odrm-.eniem 93 głosów; rząd więc zo­
stał w mniejszości 28. Pierwsza to jego podczas 
togorocznój sesyi porażka. Przeciwn'cy jego za­
pewne zechcą ztąd oo złego aia gabinetu pal­
mer 8 toń’kiego wy wróżyć; lec* “ bierzcie im, nic 
złego mu się niestanie. R*e0Z. 10 Wo*le podrzędna. 
Ekonomia na tem urządzeniu zysk*, a miriste- 
ryum nio nietraoi. , .

Od dziesięciu dni gośoi u Mólowój w Windsor 
książę Oranii, następca tronu Holenderskiego, ^  
dzieniec m»jący 20 1*‘» 1 mue jest przyjmowany. 
Więcój tóż podczas ie? ° - ] W V ^ P “ ?za~ 0 do. 
dworu znakomitych goś°» ni* kiedykolwiek. Zanosi
się jak tu wnossrą, na wyaame pK ez Naj. Panią 
drugiój jój oórki Alio?J za drugleg0 następcę tro­
nu na kontynencie. Powtórnie to w tak k rótkim 
czasie młody ten ksiąze jest w odwiedzinach u

niezwykłego u publiczności doznały miru, tak iż 
od lat kilku, tysiące gośoi do nich rok rooznie u- 
ozęszoza. Z»lec»ją się też one skutecznrśoią swych 
wód, urokiem malowniczyoh okolio, i dziwnie o- 
ż y w i a j ą c ó m  powietrzem górskióm. — Ztądteż tłu­
maczyć należy zbawienne i uderzające w naszyoh 
zdrojowiskach skutki, których tyle ohorych rokro- 
cinie doznaje

N iep rzesadzsm y , je źli powiemy, że tu wiele cho- 
ryoh ozdrawia, któ rym  zaradzić niezdoła apteka, 
a k tó rzy  n ad a rem n ie  rttuuku szukali po oboy cli 
zakładab.

Wielkie znaczenie » pomyślna przyszłość zdro­
jowisk karpackich, i n* ®̂ia. Polega, iż tu gdyby 
z woli Opatrzności, na nsewielkiój przestrzeni na­
gromadzone są, nietylko najskuteozniejsze, ale i 
różnorodno wody mineraln*’.

I  cóż to sa liczny poczet znakomitych źródeł 
lóżnego rodzaju, zacząwszy od sUwnój u stóp 
Tatrów leżącój Szozswnioy, aż do niezrównanego
na pochyłościach Beskid spoczywającego Iwoni­
czu! pomijająo już pobliskie źródła węgierskie, 
uzupełniające ten śliczny wieniec Najad rodzimych.

Zdrojowiska karpaokie mleżyoie urządzone, 
przedstawiają zatóm oałość zbiorową ze skute*

ornych i różnorodnych źródeł złożoną— wielki za­
kład leozniozy— w którym jedno źródło drugie 
wspiera, uzupełni*, wzmacnia, tak, iż ohory z po­
rady lekarskiój do tego ogóln go zakładu wysła­
ny, z łatwością to znajdzie, czego stan zdrowia
jego wvmagr.

Jakkolwiek z tego wynika, ie  stowarzyszenia 
mające na oelu urządzenie i utrzymanie zdrojo­
wisk, policzyć n»l?jy do najpomyślniejszych przed­
siębiorstw p r z e m y ty c h ,  żo mianowioie spółce 
zdrojowisk krajowych z tego względu najlepsze 
wróżyć moina powodzenie; nie zaprzeczamy je­
dnak, że i to przedsiębiorstwo jak każda inne pe­
wnym ulega przeciwnościom i nieprzewidzianym 
wpływom, które mi^ąć, zwa’ozyb lab wytrwać 
trzeba, aby dopiąć celu i nie narażać się na nie-

P°0  warunklcłfi prawidłach, podług których spół­
ka postępować winno, ażeby ważne jój przedsię­
biorstwo zadowoliło kraj i przed«iębiorców, owła-
ściwym więo jó j zawodzie i przeznaozemu wkrótoe 
napomknąć mi wypads.

(Dalszy ciąg nastąpi).

POM YSŁY
do ostatniego uregulowania kwestyi włościańskiij.

(Poznań — n Żupańskiego).
Właśnie wyszło piiemko podtytułem: Pomysły 

do ostatniego uregulowania kwestyi włościańskiej. 
Autorem j»st i ewien obywatel z Litwy. Zdaje się 
ten sim, który napisał książkę w tejże materyi: 
Głos Szlachcica. R*ecz cala rozsnuta w § 51. 
Trzeba przyznać autorowi, że go nie odbiegł zdro­
wy rozum pra-ojców: pragnie on znieść poddiń- 
stwo, zapewnić włościanom własność, a dopiąć 
wszystkifgo środkami będącemi w rękach dzisiej­
szych panów i poddany.h. Droga przez niego 
obrana jest cokolwiek powolną, bo potrzeba nią 
iść lat około 60; ale jest bezpieozna, nie naraża­
jąca na żadne wstrząśnieni* i prowadząoa kraj do 
lepszego bytu i więkstój moralności. Autor nie 
jest za uwolnieniem osoby bez uwolnienia gruntu 
poddaAzego, bo taka reforma nie przyczyniłaby 
krajowi konserwatywnych, a po prostu spokoj­
nych żywiołów; nie jest za ©czynszowaniem, bo 
to jest półśrodkiem, mogłoby zawodzić dziedzi- 
oów i nieuspokoiłoby zupełnie dzisiejszych pod­
danych. W szozególnośoi chce autor, ażeby robo­

ciznę znoszono ozęźaowo co roku , pokąd zupeł­
nie zniesioną nie zostanie; chce cn , ateby poza­
kładano to warzy®/wa kredytowe z kapitałem za­
kładowym; aby listami tych zakładów poumarza- 
no dłagi dziedziców, aby CZę ^  tych listów co rok 
wylosowyffftn0* \  aie°y w pewnym ozasie co rok 
towarzystw0 kredytowe mieniało swoje listy zgła­
szającym się sa 8°towe pieniądze al p zń .  Źiden 
zapewne finan8l®ta europejski, przywykły do hoł­
dow ała chciwości binkierskiój, która sama rebie 
pedkopuj0’ m® Pochwali pomysłu autora, pragną- 
oego z a p o c ić  papierom indemnizacyjnym kurs 
w nominalneJ ,wartoś'i. Ja  jednakże zwracam u- 
wage ozyjelnl- a na ten pomysł, bo jest on czysto 
fłowiaóskim tak sumo, jak pomysł nicrujaowania 
debitors, ilekroć kredytor bez jego ruiny do swo­
jej należytrści przyjść może. Znam nie jeden s |d  
gromadzki, który wypadł w tym kierunku. Nad 
^m ien ioną , a u Żupańskiego w Poznaniu w tym 
r. ku wydaną broszurą, nie rozszerzam się bar­
dziej, boć wypada, abyśmy wszystko od deski do 
deski odczytywali, ookolwiek o żywotnyoh krajo­
wych interesach z druku wychodzi.
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D o n ie i l t a J  ,  -
N a początku tego  tygodnia Sir J o h i  B o w iin g  I się uporządkowania stosunków  * ło s  ’ sejm ie w  Berlinie wniósł w  d. 6 bm. minister spraw

wyjechał do Paryża w  pom oc. ^ .k  j iię  d o m y ^ |n o w m .e  p y ta m ® -^  w ieciysto .Czynszo- wewnętrznych hr. Schwerin projekt do prawa, które
C obd ei^w i przed ratyfikacją tr*^tatu handlow ego.I „Przy zawieraniu W .  f i Z S L - . .  _  r -  .

l̂ i!l!L?9Wring i6St 3 * * !eJ I ̂ Ł T w r ^ ą d M ^ a  S  włościańskich dać pier- j sensą na ^ " e d s i^ io r s U  ̂ d r u k o w e  ̂  # to na « ; l n u « y  ^ is z p a n u .  N ie zważając już aa arbitral-
I wszeństwo :'

nu i graadrm  Mszp&ńslaija w  nagrodą zw ycięstw a  
pod T etu ai*m  i zajęć a tego m.ast* p tje z  wojska 
pod je~ o  dowództw em  zostające. Grunta na któ­
rych bitrr^ stoczono s o it s l  rsu dsrowftny. (T o  o -  
etatnic nrbiteafue portanotyienie, nr porór m ało zna- 

j?dnnTi  głośno, przewidywane za-

free-traders. a i i a k i e  D o t r z e b y  g o s p o d a r c z e  stron o b u , | * * d z i e  ustawy przemysłów ój. Projekt żąda, aby o | BOść tego  p ir ia n o w ien i* , bo grunta na któ-

?sn v . s d  k h  oj£ $ l o n d , »
^ fn denfae:Pp ą Thouvenel w ystósow ał do gabinetu W P y L T e t  “ S t a w i a ł  Sekcyi w  im ieniu K om itę-1 S a m ?  przetjpraw ą, ^ i j ^ r a b ą s j r o n ę l z b y .  | stanom eniem  Jóm  J E B « p 2 *  S S

wiedeńskiego note uspakajającą, w  którój
•ói Austrva 1 tu c T ń e k  jego p K onstanty Górski i w  r o z p r a w i e  W  m ow ie przy tój sposobności m ianćj, m in is te r : byty Tetuan zatrzym a t a  w łasność. Jeszcze p « y

  ■ t > - . aw  i - i i  • u i nsDisanei.  podał nasteonie wykazywał, jak od czasu istnienia praw a druko-1 rozpoczęciu wojny pisebśmy, *o chociaż rr ę*z j
raz jeszczi wezwaną została do współdziałania obszernej, piękn Komitetu konkluzye czyli odoo- w e 8 ° niew łaściw ie stosują do przemysłu druko- żądaniam i Hiszpanii przed wojną stAwianemi r ie  
z  F r a n c y ą  w sprawach włoskich. W  nocie tój szcze-1 w  imieniu tegoż . jw eg o  pran o pozbawiania konsensów  na drodze było m owy o prsyłączeniu T etntnu  lub T an geru ,je-
gólniój na to dany jest nacisk , aby Austrya wraz w ie d z i : _____ jaraniu z włościanam i k o n tra - administracyjnej. _ j dn*k mniem»my, iż x* cel wojny u s ta w iła  H iszpa-

zagodzenia tak sprzecznych interesów i zapatrywa-i T $ wJa" j podnFesienia w artóśd  “ r a ^ e n y  | przywileju (odbierania k om ensu), hoćby przywi-1 prowadzącą no u
m a sie, jak je obecnie reprezen ują dwa w ielkie 1s “° f strâ ^  0™ Y lój ten istniał. Zachowanie r,ię prasy pruskiój w  o-i

1 -21 Ż 9  temsamóm streczenie środków ułatwiają- góle było tego rodzaju, ze prawa istniejące w y- Z pow cdu śni

zapatrywa morze Śródziem ne. P . R. O .)

śniegów nagle spadłych  przerw ną 
’ : dla tego  poczty

  j _  . . . _____4 _ r __ _____ ¥ - c -» _________  spraw y w łoskiój,
lllUłT> .zakresu środków administracyjnych, tem w ięcójjsą  w tój chwili na tym  stopniu, że jak p isze nasz
przy oddzielanin i urządzaniu osad n a le-|sam i przemysłowcy poczuwają się do wielkiój od-i koresponde nt wiedeński powyżój, gabinet w iedeń- 

f « rJf® «* |?Ł.?“ \ u~ * “ " ”““, v " » wY tp7toWa ła p r* e -|ży  ze względu na charakter wieczysty u m ó w , dą- powiedzialności; im większą daje im sie w olność ski dopiero zosta ł urzędowaię zawiadom iony o 
jest doniesienie, jakoby Rosya zaprot dano je . L y(< do te„0 b u -d D0|e(iynczQ gospodarstwo tem bardziej om sami bedą taką w ykonywać cen- c terech punktach wiadomych już z obrad parla- 
ciw  wcieleniu _Sabaudyi; a lb ow iem ^   ̂ tym Dr0. | nostawinng \ „ , J  dl* n ieśn i zure, jaka jest konieczną do utrzymania interesów | mentu angielskiego. W iadom ość t* iest m ezaw o-

‘UUJUl, jljiauio U o*V -
pienie państwa kościelnego jest nieuniłm oną J Hatvch układów  
niecznością. Pod tym względem  opmie_ w ! ^ .nn em j y ’
Paryża dalekiemi niezawodnie są od siebie. M l » P y

szcze znać do Petersburg* ° rie ad nadejść protest, warunkach a w  skutku tego m ogło zawsze skie-1 państwa. Nakoniec miano i na to wzgląd, że stan dnie prawdziwszą niż donie*ieuie powyiszój depe- 
jekcie, a przeto nie m ógł *tamtą rygkj  ̂ pM ei rowane zos’tawa(; do nJ,jw l,ściw szój dla niego p r o -  sędziowski w  Frusiech dochowa dawnego dobrego szy paryzkiói, iż obrady w  psrlamenc-e nad tym  
Na drodze atoli .Poufn Ĵ’,  “ wia/ 0miony, że Rosya dukcyi i nieaotrzebowało w  przyszłości wzruszenia imienia sw ego, a i t a m  n aw et, gdzie wre burza na- przedmiotem m e z .stały j szcze ukończone,
przy dworze r o s y jsk im ^ !  ̂ cf ; modsty’pieniu sJa. ^ ’S S Ł J i  m iętności, bedzie bezstronnie rozważał i objekty- W ed łu g  wiadomości z R o sji, w sprawie w ło -

tę poruszono i wykonać „4j Przy zawieraniu kontraktów wieczysto-dzier- wnie wyrokował. Innej jeszcze okoliczności pomi- ściańskiój ma n a s t ą p i ć  n i e d ł u g o  w a ż n y  krok na-
| żawnych takie szykowanie osad w łościańskich by- jań wreszcie menalezy. Zdrowy zmysł ludu pro- przód. W u dom o: >z kom itety szlacheckie guber-

założyć c h c e  p r o t e s t a c y e + F j e c .  w

haudyi, gdyby sprawę 
chciano.

neckim  
niu

cych r o g ó w k i .  Komendant twierdzy mantuańskiój 
wydał Z tego powodu następujące obwieszczenie 
które przytacza Presse  w  liście z Mantui z T 1 -  

Niektórzy zaślepieni burzyciele, nędzne
* - i  J a V ik v a  n a n l a t ł  1.1 f __ _____ •_ !_____J l !

i n a j m e g  . ^  środków, ą y do te I zone dars^ie każdego w łościanina b y-|k tóreb y  nakazywały obostrzyć wolność druku, wtedy ln y , jako ukaz cesarski rozwiązujący całą tę spra-
g 0 ’ Boga i zdrowy ro-1|»adow ^ ra | rząd ma nadzieje, iż m oże liczyć na wsparcie Izby, wę. Już poprzednio nadm ienialiśm y o tóm i pisa-
rom Obmielili się w  tój także tw ier- Iły w  P°®rodk. y ® J L y ia iic V  iyy iu towarzyskie- storo  jej przedstawioną będzie potrzeba surowszych I liśmy, że je d n y a  z pow odów  pow>łania do P e -
d ŷ* której dowodztwo powierzonem mi jest przez I system w ii°* ?nwieka odpowiedni to w a -lp rieP**ńw prawa drukowego. Tem  bardziój rząd I ter#burga ks. Borjat. ńskiego była, jak s’ę zdaje

rozwiązujący całą tę spr<t- 
. _ Im ienialiśmy o tóm i pisa-

jej przedstawioną będzie potrzeba surowszych liśm y, że jednyaa z pow odów  pow>łania do P e -

JCMość naszego najm iłościwszego Cesarza, p o p e ł-|m u  cywilizującemu człowieka  
nić czyny tchórzowskie 
wykształconych 
święcone świątynie

S122JJ *P0,6b' k,6rl “ •» ““ I .l*!.,."!!’p!lŁ«ftriU™cJ. ““wW,te."'tê cón riv  "zabudow aniach eosD odarskirh. P. B u k o w i e c k i  I obracała się w  sterze tego co istnieje.* i byłby nag łym  i  niespodz cwanym  zwrotem  _ w  tój
nrzemawiał za s v s t e m e m  koloniow ym ; tenże sam  M owa ta przyjętą została  oklaskam i, a wniosek sprawie, ale c o  d o  f o r m y  byłby zapow iedz.a-„W zywając porządnych obywateli tego miasta i przemawiał system em  koloniowym ; tenże sam M owa ta przyjętą zosta a okiaszam i, a w m o s e a  

twierdzy, którzy dotąd zawsze dawali dowody lo- System popierał p. M ałkowski. P . Feliks W o ł o -  mmisteryalny poszedł do kom isji spraw iedliwości n^m
i . l n r ^ h  n „ l l l l  ł n j l f l o l  m f in d n o f t A  i a n n lr n in n n A  . . .  I n ra lr i  n n n i n p . ł  n r.A A l'u rn ifl I T l tA m  W lAttitA W T. t a k  I d 0  O p in ii  1 ZdSO iS  s p r a w y . |_jalnych uczuć, tudzież rozsądnego i spokojnego za-1 wski popierał przeciwnie system  wioskowy, taki 
chowania się,  ażeby własnym  w pływem  jak naj-1 zgodny z towarzyskim charakterem ludu polskiego 
silniej dopomagali do tego, by się niepojawiały wię-1 i w  ogóle z towarzyską nati rą człowieka. Zda-I

.  .  i  I Z ! ____  a  1 . ____I   !     1   _  _  a . .  n i r a ś n i M  n m  n r !  n  O l Z A W T ł l f t  T l r Z P -  I

sprawy.

K r o n ik a  r n ie ia c o w a  i x a s r r a n ic z n a .

pr y  rozpoozęciu tój sprawy krokiem. A lb o­
wiem pierwsze reskrypta cesarskie zapow iedziały, 
iż projekta kom itetów szlacheokich rrubernialnych 
przejrzane i uporządkowane przez K om itet Cen­
tralny, Cesarz następnie przejrzy, zatwierdzi i w 

L ecz c o  d o  i s t o t y  i t r e ś c i ,  u - 
nagłym  zwrotem , gdyż jest przeci- 

większośei projektów kom itetowych, a 
przeciwny żądaniu szlachty rosyjskiój 

przedstawiającej, że tylko jej stanom przynależykojnosc m ^  , j czne, a zawsze sweze mozywam muow, w.uzow p o d sta w ia ją c e j , że tylko jej stanom przynależy
wiadomo, że o ileby się takow e ponawia y, J I J  «TStfim.to w i rozrzuconych 1w zai«cin> Co taki mistrz Jak Walterskot m zaczarował, to prawo decyzyi w tej sprawie włościańskiej, ip r a -
jako dowódca tój tw iard ij. o ij ję  n ajro icijg l.j n a -  ( o  w e t a ,  jest p rrn iw  ijatem alow i rom oeon jcB   .-  | ----------------------  /  ■
I V l S n a i  w ild ,, mi p o . t o o e j .  i chwycę.«  kolon.J.m e.g.diem e .  . 2 #  „ 0J

okrnszynie jego Btoln, jeszcze sercami wstrz%-1 w 0  8 p i , a n j a  ustawy, którój zatwierdzenie jedynie  
oddać słuszność kochankom , a  szczegćlnićj pannie 10 (J  Cesarza zależy.

środków najsurowszych, jakie będą potrzebne do stkich w  ogóle ludów słowiansiucn, . [saflr, te w roU Obłubieniey utrzymała cały dramat; w kiiknl Malująo położenie rzeczy w Turoyi w ed ług
powstrzymania i stłumiania podobnych stalonych w swych prelekcyśt^h m ów il A a j  momentach była porywającą, a kiedy wymawiała te trudne do wiarogodnych w iadom ości i 1-stów, przedstaw ia-
zamachów; w edle czego mieszkańcy tego miasta. Lecz wracając do głosu p. Feliksa W o ł o w s k i e g o ó̂ nifl s}owa; , ja nkffiam b o ł e ś ć  jćj odezwała s.ę y ; ^  0 d daw na, że prócz grożących powstań
przypiszą tylko sobie sam ym , swojój gnuśności pow.m y, .z w  przernow.e^swój T *k« ^ a ł  drogę ^  przenkakcym głoscm) że wzruszona pubh-1hrześciańsko- ałowiańskich w północnej Turcyi,
w yrodności, jeżeliby podobne energiczne kr° .  ^0SI f dnią’ od zabudowań gospodar- « n o ś ć  p o d z ię k o w a ła  s z c z e r y m  o k la s k ie m .  N a j n ie s t o s o w n ie j s z a  ohrześciańsko greckich w  połud niow ej, arabskich
miały ich ugodzić w  ich najdroższych sprawach w  miarę oddalenia .d i od ^  M  Karlinietóeffin ^  0n . n i s k i e g o  lorda U  w  azjatyckiej, słow em  prócz tych powstań
życia. . ni* D M e r h o d z i  lÓ morgÓW, trzy-1 z n p e łn ie  t a k  j a k  z a ś c ia n k o w y  s z la c h c ic  c o  m o r a l iz u je  w ł o t y w -  narodowy^  0b m u  panowaniu, grom a-

Mantua y _ . .  . . . . . .  m »nn aip svstemn wioskowego; gdzie zas grunta i  szy r®ce * — w _ i - l c n ł  r\ Koi*o«nSnVt/t/wn I • ^  ^  •  • «Bc. k. Fmpor. i dowódca miasta i twierdzy,
«Culoz

^  „ r . ł n m n  w i  A o t  o w f lf fO !  er cl z i © z a s  c r i i n t / i  i 8 j  ™ ŁioD/łouit? C a p u ty , i g jo  ^  s » i z j \  n i  v a r o i r r u ' j z i e  i J O W B ia n ie  r e w o i u *
w f o T c i a ń s k i e s a r o z l e g l e j s z e ,  systemu koloniowf go. p . chytrego dw oraka i m agnata. W łaściwy talent p. arszm ckiego L y j n e  m uzułm ańsko-turockie. Odkryciem  znanego

* ® ..    •_____ 1 1 nnilpniYi Ho fitArnnnhlrińh. I an*>naSańA*iSa nrafsfrman^ WTłk"/>V» *£' vattaInOTTI
, i lir*llrn 7 nninierwszycb ftWaotorDikóW I p o ś w i e ć 0 wszelkiego*5 innego^dobra?kpopierał“^rp | "^Cswartkowe przedstawienie przyniosło dwiê  komedyjki K o - j ^ ' ^ ” ^ fu“"  i[~ \ŚĆz mu’ bynVmniój nie zapob^e- 

are“ztowano prl^bJam acTm UsTa ustanowiono do-1 stem wioskowy. Również przeciw system ow i ko- s -eniowskiego: „Qui pm quo-' i ^ c z o ^ ^ m e m n ić j  trze-14ono> 0 ws*em ,późniejsze korespondeneye donosi-
 ̂ _ i i  ■ f 1 1 . !  J l  a  w a i i n  I  l / v n ! / \ t V f n n * Y i  m m b a k

sprzysiężenia wstrzym ano wyb ch łój rewolucyi

W  „Narzeczonych* produko-

systemszy także, że między tutejszymi urzędnikami 
kradł się zwyczsj noi 
kicmi są szczególniój 
cznie nakał zarzucić 
tyi rewolucyjnój, kl 
nienawiść ku rządowi
n rr l^ nik0n> bi6r> urzędnicy ogolili się.

Królestwo Polskie.
nym ma w yższość nad koloniowym ; że przecież 6tw ach 
i w  przeszłości miano rozum praktyczny, um iano! 

------------------ _ —  przeto wybierać najdogodniejsze dla o sad m iejsca,

Zdaj£ c *Pr*wę z posiedzeń Towarzystwa Rolni i w  istocie tam  się .u^ ° J ' J ływ W8‘^ l S  w ie k H J ^
czego w  W a r s i e ,  p oM iśm y  kołejno sprawozda-Uodniój było się osiedlać. W
n,e z pierwszego w alnego posiedzenia w  dniu 3 t. m ów ców  występowała za sy9te® !“ p̂ rzv3 y*>
m. rano (patr* C tas z dnia 7 i 8go t. m.), następnie a za najpierwszy dowód n a  j e g o  obronę Przytaczała,

Przegląd polityczny.
Depetze telegraftczne‘

jftgt jednak bardzo p rłw dopod  b -ą  i - p o d z i e w a r  
Inna depesza również przez M arsjl ę, petwier za  
ją w  części, d- nosząc żo na wrzwan'e pofłow fran- 
ouzkiego i angielskiego, osady okrętów im nruz-  
kich i angelskich w porcie c.&rogrp ’^ajm  ateją- 
cych m iały wysiąść na brzeg i z ?V e ł o w i s k a  
w Pera, di* zasł nienia poselstw  i w  chrze-

z pierwszej »*syi “ o ^ j n ! 0 ^  tymże s a m y m  jże w pływa na podwyższenie inteligencyi, m ora ln ośc i: P a r y ż  8 lu tego wieozór. P ty *  donosi, iż w e - 1ścian podezss tego  wybuchu. W-Rd
dniu po południu (patrJ Cza8 t  d_ 9g0 t  mt)t dalej | i  uobyczajenia ludu, gdy przeciwnie w, s.ystemke od -1 d ług  pr^watnój depeszy wielkie pow stanie w . bu- T o  powstanie w C a ro g i- bardziei dzi
z r5 ,pnnczesnych . ___ u Dnin»i Insobnienia knlnninwncm dziczeia obyczaje. Ich m o- rhłf. wCarrorrodzie. _ . l o n t e m  s:ę potwi r zi, za ią. J L , ®ł dzi
Adm

równoczesnych p T s^ d z er V zeT h ^ ^ ek c^  RolneV, Iosobnienia koloniowego'dziczeją obyczaje. Ich mo- ch ło  w C irrg ro d z ic . |u  u.„m  * - - - t - -  bo v , ^
Administracyjnój i cbowu inwentar2 a> na które wy popierała w iększość zgromadzonych zywem i o - /  P a r y ż  8 lut»go. Odpowiedz A ustryi na pro siejsze położenie euro w schodnia P o

roidiieleni T o w m j I l„  o b r .d o w .li | * P ™ ” «Ld, r . ĉ “" i T n Pktó°° ' . ^! , y V j L  «  C . ' ? P ^ ń o ,
oyach r ow *t*iwa ludów  słow itń- 
ch^ąoyoh w ydob yć s'ę na niepo- 
«prow* r:6 P '-w zach n y  fc taVlizm 

tomańskiom rozładającym  się na róż-
2 0  BJSIDUJJUI WIOSKUWYUJ, U4U«» r - -  . -- 1 r ---- - u^ui iu ua.idi»j. __  1" r ~  ;

lestw ie i wzgląd na m iejscowe warunki, stóeowania obu sy - K o p e n h a g a  8 lutego. Prezes rady ministrów I n o r o d M ż y w ^ y ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^

Nam iestnikowskiego około 600 członków Towa-1jęcie czwartej zawiesiła z powodu różnicy zdań i ka chwil żyć przestał.



C Z A S  z  Soboty I I  L u teg o  1860 .

IT„_„ ' r „„v,15pwnvrh i nipnipd^v ' Badeni Jótef ck. rotm, huzarów * Opawy. Gaobel Wojoieo!)
K u r s  p a p i e r ó w  p u l l l i c z n y c i l  l  p i e i l i ę u z y .  kup z Poznania. Sohrem m orK azim ićrskip, Muller Wojciech

(w  walacie austryaokićj).

K r a k ó w  10 lutego. 

Banknoty polskie za 100 z fr .n o w .. .
Ruble obrączkowe agio  .....................
Talary pruskio za 150 zfr. now. . . .
Srebro nowe .........................
Półimperyały ro sy jsk ie .........................
Nepoleondory 20-fr..................................
Dukaty holenderskie w a ż n e .................

austryaokie...................................
Listy zastawne galicyjskie z kuponami.
Obligacye indemn. z kuponami...............
Poźyozka narodowa z r. 1854 . . . .  
Akeye kolei galicyjskiej za sztukę . . 
Listy zastawne poUkie z kuponami. .

zip.

zlr.

»
»
»
»
»
r>

zip.

W i e d e ń  10 lutego (telegraf.)
Augsburg 100 złreń........................................
Hamburg 100 M arków ..................................
Londyn 10 L .....................................................
Paryż 100 f ra n k ó w ......................................
D u k a t...............................................................
5*/0 M e ta l ik i ..................................................

„ „ na walutę austr.............................
*łV. n ..................................................
ś%  » ..................................................
8% „ ..................................................
Losy z roku 1834 ..........................................

1839 ..........................................
1854..........................................

n n
» »

Pożyczka narodowa.  .....................
Obligacye indemn. galio....................
Akoye bankowe . . • .....................

„ kolei pó łnocnć j.....................
kredytu ruchomego . . . . 
kolei franousko-austryackiój 

—     ------
L w ó w  8 lutego.

Dukat holenderski.........................
„ a u s try a o k i.........................

Półimperyal r o s y j s k i .................
Rubel r o s y j s k i ..............................
Talar p r u s k i ..................................
Pięciozłotówka p o ls k a .................
Listy zastawne galic. bez kupon. 
Oblig. indemn. bez kupon. . . • 
Pożyozka narodowa bez kupon. .

W a r s z a w a  7 lutego.
Półim peryały ................................................ rubli
Obligi sk a rb o w e .......................................... ......

k u p o n ..........................................._
Listy zastawne III okresu . . . . . .  rubli

kupon . . .  .............................

W r o c ł a w  8 lutego. 
Banknoty austryaokie w mon. konw. .

n w mon. nowćj .
Polskie balety bankowe.....................

n listy zas taw n e .....................
Poznańskie listy zastawne 4°/0 • • •

n . o , u 
Obligi krak.-szląsk. .

34%

348
10
744

134j
10 90 
10 70 
6 28 
6 33 
,7}~  

124 — 
T8 —
864—

99(’
zlr.
114
101
133

53 
6

68
64
60
54

375
125
109

77
71

851
1936

190
2714

‘ budown., Langó Ludwik dyr. kopalń, W andelJan kup. z My-? 
} słowie. Kubitski Antoni kupiec z Tarnowa 

"płaca"( Profesor z Wrocławia, Radler Teodor inżyn. cywilny z Ja -
7----- rosławic. Sobock Henryk w ł. dóbr z Pros. Reitsenstein Bcr-

i told ck. kapitan z żoną z Węgier. Rysohka Piane, inżynier 
j z Wiednia. Przybysławski Jozef kapitał, z Balie. Mayer Ka- 
; roi ok. por. z Eperies. Bar. A. Majer ck. rotm. z Myślenic.
I Fiołka Prano. o. k. kapitsn z Grójca. Rath Prane. saw. ko- 
I palu z Jaworznia. Matzner Józef depedoat ze Lwowa. Me- 
f dyoki Emil c. k. nadpor. z żoną ze Stryj*. Luczkfewiczowa 
S Wilhelmina żona doktora z Limanowy.
|  HOTEL ROSYJSKI. Hr. Hohonstein ek, rotm., Korona Głg- 
j boeka ob. z Rzeszoza. Dominik Szczuka ob , Wojcieoh Gsber 
|  kup. z Wiednia. Hieronim i Maiya Plessowscy obyw z Cif—
|  źkowio.
I W yjechali' Hr. Hohonstein ck. rotm. do Wiednia. Hieronim 

i Mąrya Ploszowsoy ob. do Oświgoime. Korona Głębocka ob. 
do R c e B Z O w a .

HOTEL DREZDEŃSKI. Schónberger feldmar.-por. z W ie­
dnia. Ford. Heydies pcdpulk. buz. z Bochni. Hr. Henr. Dzier- 
zak wł. dóbr z Paryża. Jan Kochanowski wł. dóbr zGaiicyi.

Wyjechali'. Hr. Mieozysław Dzieduezyokf, Levai Henryk 
dyr assek. de Lwowa. lir. Koziobrodzki W ład. do Rącsny.

HOTEL SASKI. Wiktor Brzeski ek. notaryusz z Kęt. Mi­
chał hr. Potocki wł. dóbr z Warszawy. Józefst Kałuski wł. 
dóbr z Zegartowio. Konsfancya Małecka żona urz., Franci­
szka Klimkiewicz ob. z Rzeszowa. Antoni Berkowski obyw. 
z Królestwa.

Wyjechali'. Dr Kornel Lewicki adwokat do Rzeszowa. Fe­
liks Bukowski, Piotr Wgdrychowski z fam., Edward Stano- 
wski właśc. dóbr do Polski.

73 
133 

10 75 
10 55 
6 16 
6 21 

86  -  

7 1 4 -  
77 — 
95 — 

99}

ziękuję Przewielebnemu Duchowieństwu i 
wielce Szanownemu Obywatelstwu za usłu- 

Metzdorff K arol• 8S ostatnią oddaną łaskawie zwłokom małżonki mo- 
jćj ś. p. Krystyny, zmarłćj na dniu 29 stycznia r. b.

Wyraz wdzięczności ratzą przyjąć wszyscy za ży­
wy udział w ciężkim smutku moim!

A n t o n i  S o l t y k i ^ w i e z ,
(117) Nauczyciel gimnazyalny w Rzeszowie.

70

60

6 31 
6 38 

U  10 
2 13 
2 6

86 22 
71 10 
17 —

91 84 

14 894

7344
87 |
86}

100}
904

6 23 
6 27 

10 85 
2 7 
2 —

85 45
70 30 
75 60

5 56

1 dl} 
14 874
-  ’ i

Wiadomości handlowe i przemysłowe
K r a b ó w  10go lutego. W  ciągu tego tygodnia niewiole 

zboża sprowadzono s Królestwa Polskiego na granice, szozc- 
ffólniej psuentry zwi«»iono hardso skąpo, a to mało Uotoi, ja ­
kie wystawiono na sprzedaż, ceniono tak wysoko, że nie mo­
żna było kupującym obshó przy tych cenach. Wyborową 
pszenice ceniono po 30 złp. i twierdzono, źo lepiej płacą to- 
ras pszenicę na miejsca w Królestwie Polekiem niż na gra­
nicy. Także umowy o późniejsze dostawy po tój tylko cenie 
zawierać ohciano. Małe ilośoi, które już były w drodze na 
grasice, zapłacono z wielką (rodnością po 27 do 28 złpols., 
lubo ziarao nic było wcale oelująee. Zyto także lopiej sig 
trzymało, ale prędzej można było o nie sig umawiać. Sprze­
dano go kilkaset koroy po 17}, 18, 18} do 18j złpols. Jg- 
ozmień, groch i owies znajdowały pokup po oenach zeszło- 
tygodniowyoh z wielką łatwośoią. W  ogóle jednak ruoh tar­
gowy był mały, g łyź w pszenicy, jako głównym artykule 
handln zbożowego prawie nic nie zrobiono. — W  Krakowie 
ruoh zboża z Gaiicyi jest bardzo znaczny, siozerólnlćj żyto 
i owies odchodzą do Prus w wielkich partyaoh. Zyto płaco­
no za 162 f. wioi. po 6-50, 5 75 do 5-90 zł. austr. Ta osta­
tnia jednak oena tylko na miejscowe potrzeby w partyach 
drobcyoh. Owies za centnar wiedeński bez podatku konsum- 
oyjnego płacony po 2 60, 2 75 do 2 9 0  zł. austr. Pszenica 
I w Krakowie bardzo mały stanowiła przedmiot handlu.

L w ó w  7go lutego. Na wczorajszy targ przypędzono 
161 wołów, mianowioie: z Rozdołu 14 sztuk, z Pomorzan 
12, z Żółkwi 20, z Zborowa 20, Krsywozyo 3(1, z Kamionki 
5, z Bukowa 2 stada po 20 i 10 sztuk, a z Bóbrki 2 stada 
po 20 i 10 sztuk. Z tój liozby sprzedano, jak nam donoszą, 
na targu 122 sztuk na potrzeb miasta i płacono za wołu 
mogącego ważyć 230 funtów migsa i 26 fontów łoju, 42 zł. 
50 o ; sztuka zaś, którą szaoowano na 370 fantów mięsa i 7 j 
funt. łoju, kosztowała 70 z ł .___________________ (G. L .)

Pociągi osobowe na kolejach żelaznych.

Odc ho dz ą :
,1 Krakowa d® War ssawy 7 raoo =  de Wiednia 1 Wro­

cławia 7 ran®; -3,45 p«jt®łnd. =  do Ostra­
wy (prsas Bogaadfi (Odsrberg) d® ■, a»j 
9. 45 rano — do Rzeszowa 5 .40  rase; = . 
do Przeworska SO. 30 raso; “  d# Wie­
liczki i i .  40 raa®.

1 Wiednia do Krakowa i  reae; 8. 30 w'mzi>r.
1 Ostrawy de Krakowa U  m ss.
s granicy de Bscsakowy 6. 30 raae; i  6 pu po­

łudniu.
x tncsskowy de granicy 10. 15 raa® 1. 48 p«>peła- 

daln; 7 . 5fl wie«?ór.
x Rzeszowa <*• Krakowa Ł  15 popołudn. ~  s Prze­

worska 9 rano.
Pr z y c h o d z ą :

d« Krakowa % Wiednia 9 . 45 rafie; 7. 45 wiseaór =  
* Wrcciawia \ Warszawy 9. 45 race
5. 27 wie«*4r s s  3 Ostrawy (pries Bogit-
mia (Odcihwi) * I'ruj) 5 . 47 wieezńr =  
z Rzeszowa -4  wieczór == z Przewor­
ska 3 popołnd. s ^ietiezki 6 .40  wisszćr.

de R zeszów  z Krakowi? S?*  ̂ w petadaie; =  de 
Przeworska 4. 30 popołudnia.

I J I M E Ę O O W E .

[ n . 2118]  Ogłoszenie Licytacyi. ( 135- 1- 3)

Magistrat król. głównego miasta Krakowa podaje do po­
wszechnej wiadomości, iż oelem wypuszozenia w przedsię­
biorstwo dostawy mąki mucówki na madohodzące święta wiel­
kanocne dla Btarozakonuyoh Gminy Kazimierskiej w ilości o- 
koło. 12,000 miarek (na miarkę licząc 5 fantów 25} łata 
wagi wiedeńskiej), odbędzie się w d. 20 lutego r. b w kan - 
ceiaryi komitetu Btarozakonnyob kazimierskich o godzinie 10 
przed południem publiczna licytaeya.

Na pierwsze wywołanie ustanawia sig oena w kwocie kr. 
14 w, a. za jeden funt wagi wied.

Wadium wynosi 525 z łr  w. s. — Deklaracye pisemne aż 
do ukończenia licytacyi głośnćj będą przyjmowane.

Warunki lioytaoyi głośnćj mogą być przejrzano w kanee- 
laryi komitetu Starozakonnych kazimierskich.

Kraków duia 6 lutego 1860 r.

I n s e r a t y *

D o  n a b y c i a
we wszy*tkich znaczniejszych polskich Księgarniach

DVńR WIEJSKI.
D z ie ło  p o św ięco n e  g o sp o d y n io m  p o l­
sk im , p rzy d a tn e  i o sob om  w  m ieśc ie

mieszkającym
przez

Karolinę z Potockich JKakiraską.
W  trzech  Tom ach.

Drugie wydanie nakładem i pod okiem autorki 
w Genewie wydrukowane, poprawne i wielu do­
datkami powiększone.

Dwa pierwsze tomy są zaraz do odebrani*, a 
w ciągu lutego trzeci w drodze będący.

Skład główny: w Lipsku w księgarni Mickelsena:
Cena tamże, całego dzieła: 4 talary pruskie.

soba w średnim wieku posiadf jąos, bardzo dobrie 
język f r a n c u s k i  i n i e m i e c k i ,  a pracująca 

  od 1st kilka w zawodzie nauczycielki, życzy so­
bie u m i e R s o z e n i e .  — Bliższa wiadomość u Przełożotćj 
klasztoru św. Józefa w Krakowie. (127-1-3)

CW

Wieś RUDOŁOWICE
w o b w o d z i e  P r z e m y s k i m ,  

o milę od Jarosławia, przyszłśj stacji kolei poło­
żona, jest z wolaćj ręki do sprzedania, lub tćż, na 

czas dłuższy do wydzierżaw ienia.
Majętność ta zawiera: w dobrój pszennej glebie poi# orne­

go dominikalaego morgów 6 )7, łąk  54, pastwisk 11, lasu 117 
morgów katastralr.yoh. Budynki tak mieszkalna j tko i gospo­
darskie są murowane, obszerne i w najlepszym stanie.

Bliższą wiadomość udziela ca listy frsnkowa-e i oraz mar­
kę do frankowan'a odpowiedzi zawierające, ces. kró). Nota­
ryusz Dr L e o n  M o c h n a c k i  w JAROSŁAWIU, u które­
go znajdują się także mappa i rejestra pomiarowe (125-1-6

)

Najtęższa
(lid bydła

podług a n g i e l s k i e j

m
-  -

*

IA1MA
i koni

m e t o d y  sporządzona

przez F r a n c i s z k a  M w iz d ę  w Korneubursru.
posiada tę szczególną własność, ze u koni żywość życia, elastyczność s ił  
i piękność kształtu ciała sprawia, stare osłabione konie wzmacnia i wy­

glądanie koni w ogóle poprawia.
Główne jćj korzyści stanowi wielkie polepszenie organów trawienia u zwierząt nrzez co zwierze 

z większą łatwością ze zwykłego pokarmu wszystkie części pożywne zupełnie sobie przywłaszczać L ż l  
zatem użycie jój także u bydła rogatego, u owiec i świń, u krów zaś wydawanie mlóka orzvsuarza’ 
do 30 ro m i e s i ą c u  poprawia ta Najtęższa Karma wyglądanie i wartość koni i bydła o 20

Angielskie chodownictwo bydła zawdzięcza t ó j  karmie swe niezmierne 
_. . . , postępy w teraźniejszych czasach,
Zdause jednego ek profesora i chemika ck. Sądu krajowego w Wiedniu, oparte na przedsięwzię­

t a  chśmicznem dochodzeniu, udziela się panom Posiadaczom koni i Ekonomom na żądanie bezpłatnie
w. a., — llOporeyj 6 złr. w. a. — w pakie-Zapakowane w skrzynkach blisko 50 porcyj 3 złr.

Uch po 5 porcyj 30 kr. wal. austr.
Do każdćj skrzynki dodana jest miara, zawierająca dokładnie jednę porcję.

M aj $ na s p r z e d a ż  p r a w d z i w y :
W Krakowie W . F. J. KIRCHMAJER I SYN,

w Brzeżan^cb: p. L. Margulics. 
n Nowym Sączu: Spadkobiercy Kosterkiewiczo- 

wój wdowy.
„ Przemyślu: p. Gaidetschk*. j Syn.
« Rzeszowie: pp. Schaitfer i Spółka.

w Tarnopolu: p. A. Morawetz.
,  Tarnowie: p. J. Jahn. 
w Wadowicach: p. P, Fołtin. t 
w Zaleazozyfcp.ch: pp. Kodrębski i Spółka.

   (887-12)

C. k. w yłączn ie uprz.

Woda Anaterynowa do ust i >b.4okr 
Masa do plumbowania,

któr  ̂ każdy sobie samemu dziurawe zęby plumbowae może
2  z łr . 1 0  kr.

22 kr.
(1010-6-17)

T e j ż e  a u t o r k i

Powieści dla Dzieci
[1049]

w 3 ch Tomach. 
Cena 9  złotych polskich.

C. k. wyłącznie uprzywil.

P asta  Anaterynowa do zębów  złr.
Roślinny Proszek do zębów  63 kr.

przez praktycznego lekarza zębów ___
|w  W IEDNIU, „ Stadt Tuchlauben,u obok T o w a r z y s t w a  M u z y c z n e g o  Nr

sg, zawsze do nabycia:
p. T o m a sz  Ctórecfol l  p Jt^zef la lu i .  
p, C. P , M lld e  1 p* Ł a lie r l  aptekarz, 

Rozwadowie p. K. Marecki.

w  K R A K O W I E :
w e  L W O W I E :

(10-15)

M o n a  świeże
nadeszły do Handlu naszego, a cennikami lakowych 
bezpłatnie służyć możemy. Zwracając na to uwagę 
szanowcój Publiczności, upraszamy o łaskawe za­
szczycanie nas wczesnemi obstaiunkami, a zarazem 
o uwzględnienie naszych zapasów losów, mianowice:

Losów loteryi miasta Wiednia,
po 50 centów, z ciągniei-.iem dnia 21go lutego r. b.
L o s ó w  p o ż y c z k i m ia s ta  B u d y ,

po złr. 40, z ciąguieniem dnia 1 marca r. b.
L osów «racrćj assygnacyj (Lieferscheine) 

na losy kredytowe,
do tychże ciągnienia na d iu 1 kwietnia r. b., po 

cenie 3 złr. w. a.
Losów loteryi rządowój piątej

na c e l e  d o b r o c z y n n e ,  
po zlr. 3, z ciągnieniem na dniu 12 maja r. b.

J. Sc hail te r  i  Spółka
W RZESZOWIE.

Andrychowie p. H. Unger.
Bilsku p. C. Schaflran.
Bochni p. Konst. Solik.
Brodach p. apt. Deckert.
Brzeżanach p B. Fastenhecht.
Czerniowcach p. Bóżański i p. Zacharyasiewicz. 
Dembicy p. apt. Herzog.
Dobromilu p. A. Krotowski.
Jarosławiu p. Ig. Bajan.
Kołomyi p. T. Żacharyasiewicz.
Przemyślu p. Machałski.
Przeworsku p. apt. Janiszewski.

Rzeszowie p. Ig- Schaitter.
Samborze p. apL Kriegseisen.
Sanoku p. Jaklits.
Stryju p. apt. Sidorowie/..
Stanisławowie p. A. Tomanek 

cia Czuczawa.
Tarnopolu p. Latinek i p. A. Morawetz. 
Tarnowie p. J. Jahn.
Zaleszczykach p. Kodrębski i spółka. 
Złoczowie p. apt. Petteseh.

®Półka i pp. bra-

W ło ś ć  KASINKA MAŁA
wobwodsie Sandockfm, wpowteeia Skrsydlniańskim, obejmu­
jąca 225 morgów gruntu ornego, Iksów3 9 9 '  morgów, łąk  11 
m ogrodów 4 m, * 1 stswem, z tartskiem ojedcej pile, tu-
dsież s roosną piopinaeyą 500 i ł r .  w . »., jest z woleć) reki 
do sprzedania. — W iadomość w A d m in is i r a c u i  .C z a s u *  
lub na miejscu, ostainra poczta MSZANA DOLNA. ( 113- 3)

(109-1-3)

P rzy jech a li od 9  do 1 0  lutego.
HOTEL POLLER*. Gross Jakub kup I  Białćj. Jungmann 

Henryk wojaźer z Bielska. II. F. Martens kup, * Warszawy. 
Cocha Jan inżyn. » Londynu. Bchloss Karol kunioo z Roayi.

(2 0 ) S. T. Romana m

produkował s ię  w ^ (ryju temi dniami w sztu­
ce kuylarskiej i ajednał sobie ogólne uzna­
nie nadzwyczajnej i prawdziwie czarującej 

I zręczności. N iezaw odnie prz.ewy ższ a  ten m ło ­
dy 28 lat m ający artysta w szystkich dotąd 

Dyrekcya zakładu w Tenczynku znanych artystów  tego rodzaju. W  krótkim
niuiejszem zawiadamia Publiczność interesowaną, iż jcgasie będzie w e L w o w i e .

p. Leon H uss
główny nasz Ajent w  K r a k o w i e  

upoważniony został do przyjmowania obstalunkói 
i cząstkowój sprzedaży

Drożdży prasowanych
wyrobu Tenczyńskiego. (114-3)

J a b ł e k  T y r o l s k i c h
prawdziwych, b « d * o  J ^ t n y o h ,  d o s ta ć  m o ż n a
[116] w Handln E d w a r d ą  F u c h ta .  (3)

o. k. teatr w Krakowie.
pod dyrekcją J u liu * * a  P fe iffra .

W  Piątek dnia l ?g0 Lutego 1 8 6 0  r. 
na dochód 

J a ” a  ^  i s ł o c h i e g o
_ f*wi°ną bgdsio

C U D Z O Z I E M C Z  Y Z N A ,
Komedya w 3ch aktach p,Z63 Aleksandra Fredrę oryginalnie 

Wierssem napisana.
ZAKOŃCZY:

KiotochwiU 5 E K J M
1 akcie.

SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE,

w  Drukarni, „Ui&AńJU.*4
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w im. par. 
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